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Przed się bior czość in ter ne to wa
– trans for ma cja biz ne su
w prze strze ni wir tu al nej

Mi ro sław Mo roz

Wprowadzenie

rzed się bior czość jest si łą na pę do wą współ -
cze snych go spo da rek. Roz wój go spo dar czy
każ de go kra ju jest sil nie zwią za ny ze zja -

wi skiem przed się bior czo ści1). Bez przed się bior cze -
go du cha jed no stek, bez od po wied nich uwa run ko -
wań ze wnętrz nych trud no wy obra zić so bie trwa ły
roz wój spo łecz no -eko no micz ny państw. Nie za leż -
nie, czy po strze ga my przed się bior czość ja ko „twór -
czą de struk cję”, czy też ja ko do strze ga nie i wy ko -
rzy sty wa nie po ja wia ją cych się szans, przy czy nia się
ona do kre owa nia war to ści. In ny mi sło wy, sta no wi
pro ces stop nio we go two rze nia bo gac twa. Że by tak
jed nak się sta ło, wy ma ga pod ję cia ry zy ka przez
przed się bior cę – ry zy ka, któ re po win no być zre -
kom pen so wa ne przez osią gnię ty zysk i oso bi stą sa -
tys fak cję. 

Zja wi sko przed się bior czo ści ma cha rak ter wy -
bit nie in ter dy scy pli nar ny – ba zu je na aspek tach
spo łecz nych, go spo dar czych i tech no lo gicz nych.
W tym kon tek ście na su wa się py ta nie, jak na zja -
wi sko przed się bior czo ści wpły nę ło po ja wie nie się
tech no lo gii te le in for ma tycz nych, z in ter ne tem
na cze le. Nie ule ga wąt pli wo ści, że efek tem by ło
zdy na mi zo wa nie oto cze nia pro wa dze nia biz ne su.
Jed nak że nie któ rzy au to rzy skłon ni są pójść
o krok da lej i wi dzieć go spo dar cze za sto so wa nie in -
ter ne tu ja ko swo isty ka mień mi lo wy w roz wo ju
zja wi ska przed się bior czo ści. E -przed się bior czość
wią żą bo wiem z prze nie sie niem do prze strze ni
wir tu al nej funk cjo no wa nia przed się bior stwa2).
Zgod nie z tą per spek ty wą w śro do wi sku in ter ne tu
są za kła da ne i dzia ła ją przed się bior stwa. Za kła da
się przy tym, że ich ce chą cha rak te ry stycz ną jest
funk cjo no wa nie je dy nie al bo głów nie w wir tu al -
nym wy mia rze.

Ni niej sze mu ar ty ku ło wi przy świe ca ją dwa ce le.
Po pierw sze, au tor za mie rza wska zać isto tę
e-przed się bior czo ści. Po dru gie, cho dzi o za ak cen -
to wa nie po do bieństw i róż nic po mię dzy przed się -
bior czo ścią ro zu mia ną tra dy cyj nie a e -przed się -
bior czo ścią. 

Ze wzglę dów lek sy kal nych au tor za mien nie
uży wać bę dzie da lej w tek ście po jęć e -biz nes, biz -
nes elek tro nicz ny, e -przed się bior czość, przed się -

bior czość in ter ne to wa, dot -com. W kon tek ście me -
ry to rycz nym są to po ję cia bli sko znacz ne, je że li nie
toż sa me.

Isto ta przed się bior czo ści in ter ne to wej

-przed się bior czość okre ślić moż na ja ko
„przed się bior czość upra wia ną w śro do wi -
sku sie ci opar tej na in ter ne cie: cał ko wi cie

od sie ci uza leż nio ną lub tyl ko przez sieć wspie ra -
ną”3). W po wyż szej de fi ni cji od zwier cie dlo ne są naj -
waż niej sze wy róż ni ki biz ne su elek tro nicz ne go.
Po pierw sze, e -przed się bior czość nie odzow nie
zwią za na jest z wir tu al ną prze strze nią. To wła śnie
w tym wy mia rze, wy kre owa nym przez in for ma cyj -
ne, ko mu ni ka cyj ne, dys try bu cyj ne i trans ak cyj ne
moż li wo ści in ter ne tu, tkwi si ła trans for ma cji biz -
ne su. Sieć sie ci, jak nie raz de fi niu je się in ter net,
stwo rzy ła no wą ja kość w sen sie biz ne so wym. 

Aby za go spo da ro wać te no we moż li wo ści, po -
trzeb na sta ła się oso ba przed się bior cy, któ ry nie ja -
ko sko lo ni zo wał wir tu al ną prze strzeń, prze strzeń
o nie zna nych re gu łach dzia ła nia, cha rak te ry zu ją ca
się eks po ten cjal ną zmien no ścią. Zdo by wa nie in ter -
ne tu po le ga ło na za kła da niu przed się biorstw, któ re
funk cjo no wa ły tyl ko i wy łącz nie wir tu al nie (tzw.
dot -com). Te go ty pu fir my nie mia ły tra dy cyj nych
skle pów; obieg in for ma cji jak rów nież ob słu ga
klien tów zo sta ła prze nie sio na do wir tu al nej prze -
strze ni. Oczy wi ście, nie któ re czyn no ści wy ko ny wa -
no w spo sób tra dy cyj ny, cze go kla sycz nym przy kła -
dem jest do star cze nie prze sył ki do klien ta za po -
śred nic twem pocz ty czy firm ku rier skich. Jed nak że
z cza sem oka za ło się, że nie któ re ty py in ter ne to -
wych biz ne sów, w ce lu lep sze go za spo ko je nia po -
trzeb od bior ców, zde cy do wa ły się na otwar cie
fizycz nych punk tów ob słu gi. To w tym zna cze niu
in ter net ma cha rak ter wspie ra ją cy. Przy kła da mi
te go ty pu zmian sta ły się wir tu al ne ban ki (wpro wa -
dze nie do ofer ty kre dy tów wy ma ga ło – w bra ku po -
wszech nie sto so wa ne go pod pi su cy fro we go – od -
ręcz ne go wy ra że nia wo li przez klien ta) czy więk sze
in ter ne to we przed się wzię cia, ta kie jak Mer lin.pl.
Sześć lat po de biu cie te go przed się bior stwa zde cy -
do wa no o otwar ciu fi zycz ne go, tra dy cyj ne go skle -
pu4). Wy da je się przy tym, że oma wia ne zmia ny
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wska zu ją na dwie bar dzo istot ne ce chy e -biz ne su:
du żą zmien ność funk cjo no wa nia in du ko wa ną
przez bar dzo wy ma ga ją ce go klien ta oraz brak do -
gma ty zmu w dzia ła niu, po le ga ją ce go na nie odrzu -
ca niu a prio ri roz wią zań hy bry do wych. Zgod ne jest
to zresz tą z kla sycz ną de fi ni cją przed się bior czo ści
Schum pe te ra, któ ra mó wi o „no wej kom bi na cji”
czyn ni ków pro duk cji.

Po dru gie, zja wi sko e -przed się bior czo ści ma in -
ter dy scy pli nar ny cha rak ter. W swej isto cie ba zu je
na trzech głów nych płasz czy znach: go spo dar czej,
spo łecz nej i tech no lo gicz nej. Z punk tu wy od ręb nie -
nia e -przed się bior czo ści kon sty tu tyw ny cha rak ter
ma płasz czy zna tech no lo gicz na, zwią za na z go spo -
dar czym za sto so wa niem in ter ne tu. Cho dzi więc tu
m.in. o po wsta nie jed no rod ne go w ska li glo bu pro -
to ko łu wy mia ny da nych, po wsta nia ar chi tek tu ry roz -
pro szo nej, uzna nia za sa dy au to no mii za rzą dza nia
in ter ne tem. Wy su wa nie na pierw szy plan wy mia ru
tech no lo gicz ne go nie de za wu uje dwóch po zo sta łych
płasz czyzn. W aspek cie go spo dar czym rów nie waż -
ne jak w tra dy cyj nym biz ne sie są ra cjo nal ne za sa -
dy go spo da ro wa nia, efek tyw ność eko no micz na, oto -
cze nie i wspar cie biz ne su. Ana lo gicz nie sfe ra spo łecz -
na – kwe stie kul tu ry przed się bior czej, spo łecz ne go
przy zwo le nia, po sta wy, mo ty wa cja i pre dys po zy cje
przed się bior cy – są rów nież bar dzo istot ne. W spo -
sób sche ma tycz ny fun da men ty biz ne su in ter ne to -
we go od da je ry su nek 1.

Wy róż ni ki przed się bior czo ści in ter ne to wej

-przed się bior czość moż na po strze gać ja ko
ko lej ny ro dzaj przed się bior czo ści (obok
przed się bior czo ści in te lek tu al nej czy re gio -

nal nej)5). Pod sta wą wy od ręb nie nia ko lej nej od mia -
ny przed się bior czo ści jest ka ta log róż nic, a z dru -
giej stro ny po do bieństw, mię dzy przed się bior czo -
ścią tra dy cyj ną a przed się bior czo ścią in ter ne to wą.
Ta be la 1 sta no wi ze sta wie nie podo bieństw i róż nic
mię dzy oby dwie ma ana li zo wa ny mi ka te go ria mi
przed się bior czo ści.

Ze wzglę du na fakt, że przed się bior czość in ter -
ne to wa jest jed nym z ro dza jów przed się bior czo ści ja -

ko ta kiej, wy stę pu ją licz ne po do bień stwa. Przede
wszyst kim od no szą się do oso by przed się bior cy.
Wśród po żą da nych cech osob ni czych przed się bior -
cy, nie za leż nie czy w świe cie rze czy wi stym. czy wir -
tu al nym, wy mie nić moż na wie le przy mio tów, od po -
my sło wo ści aż po go to wość do cięż kiej pra cy6). Wir -
tu al ny przed się bior ca zo bli go wa ny jest do funk cjo -
no wa nia wśród tych sa mych norm pra wa, uwa run -
ko wań ma kro eko no micz nych czy kli ma tu po li tycz -
ne go. Z dru giej jed nak stro ny po ja wia ją się róż ni ce,
któ re wprost lub po śred nio wy ni ka ją z prze nie sie -
nia czę ści two rze nia łań cu cha war to ści do in ter ne -
tu. War to przy tym za uwa żyć, że róż ni ce te ma ją cha -
rak ter z punk tu wi dze nia biz ne su in ter ne to we go za -
rów no in plus, jak in mi nus.

Niż szy koszt za ło że nia biz ne su in ter ne to we go
wią że się ge ne ral nie z mniej szy mi na kła da mi nie -
zbęd ny mi w pro ce sie uru cho mie nia fir my. Sza cu je
się, że obec nie funk cjo nal ny sklep in ter ne to wy mo -
że po wstać za 4000 zł (oczy wi ście, bar dziej po waż -
ne przed się wzię cia wy ma ga ją po waż niej szych kwot).
W przy pad ku skle pów zlo ka li zo wa nych w ser wi sie
au kcyj nym (a wła ści wie pa sa żu han dlo wym) Al le -
gro.pl kwo ty te są zde cy do wa nie mniej sze. Tym sa -
mym na eta pie roz ru chu wi dać wy raź ną prze wa gę
kosz to wą po stro nie e -biz ne su. Obok mniej szych za -
so bów fi nan so wych, biz nes in ter ne to wy kon su mu -
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Źró dło: opra co wa nie wła sne.

Po do bień stwa Róż ni ce 

Kre atyw ność, ini cja ty wa przed się bior cy Ge ne ral nie mniej sze za so by po trzeb ne do uru cho mie nia
i pro wa dze nia e -biz ne su

Od po wied nie pre dys po zy cje, mo ty wa cja Prze wa ga przed się bior ców w mło dym wie ku

Umie jęt ność po dej mo wa nia de cy zji w wa run kach nie -
pew no ści

Nie u kształ to wa ne, pod le ga ją ce dy na micz nym zmia nom,
za sa dy dzia ła nia w prze strze ni wir tu al nej 

Zdol no ści in ter per so nal ne i za rząd cze Prze waż nie od mien ny (szer szy) za sięg geo gra ficz ny
dzia łal no ści

Po sia da nie od po wied niej, ade kwat nej do pro wa dzo ne go
biz ne su wie dzy Ak tyw na i wy ma ga ją ca po sta wa klien ta on li ne

Ko niecz ność prze strze ga nia norm praw nych i zwy cza -
jo wych

Na sy ce nie in for ma cją i ko niecz ność za rzą dza nia ak ty wa -
mi nie ma te rial ny mi

Wspól ne uwa run ko wa nia ma kro eko no micz ne Wspól na kla sa za gro żeń dla wszyst kich biz ne sów w sie -
ci, nie za leż nie od bran ży

Źró dło: opra co wa nie wła sne.

Tab. l. Ze sta wie nie po do bieństw i róż nic przed się bior czo ści tra dy cyj nej i in ter ne to wej

Rys. 1. In ter dy scy pli nar ność zja wi ska e -przed -
się bior czo ści

,
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je prze waż nie mniej sze za so by ludz kie (przy po rów -
ny wal nej ska li dzia łal no ści). Do mi nu ją fir my jed no -
oso bo we lub ro dzin ne, za trud nia ją ce naj wy żej kil ka
osó b7). Zda rza się, szcze gól nie czę sto przy han dlu
w ser wi sie Al le gro.pl, że dzia łal ność pro wa dzi jed na
oso ba, wy po sa żo na w sprzęt kom pu te ro wy i ko mu -
ni ka cyj ny. Po zo sta łe za so by rze czo we (środ ki trans -
por tu, ma ga zy ny, nie ru cho mo ści) z de fi ni cji nie od -
gry wa ją ta kiej ro li jak w biz ne sie tra dy cyj nym. Za -
miast po sia da nia przed się bior cy wir tu al ni re ali zu -
ją stra te gię użyt ko wa nia i współ pra cy kon trak to wej
z fir ma mi ku rier skimi, hur tow nia mi, biu ra mi ra -
chun ko wy mi, co przy czy nia się do ob niż ki kosz tów
sta łych, a z dru giej po wo du je więk szą ela stycz ność. 

Prze wa ga in ter nau tów w wie ku do 34 lat wy ni -
ka z re la tyw nie krót kie go cza su użyt ko wa nia in ter -
ne tu, jak rów nież kwe stii ko rzy sta nia z po szcze gól -
nych me diów (cza so pi sma, TV, ra dio, in ter net)
w ra mach grup wie ko wych, co z ko lei wią że się
z przy zwy cza je nia mi i na wy ka mi po zna wa nia rze -
czy wi sto ści. Ta be la 2 pre zen tu je od se tek osób w po -
szcze gól nych ka te go riach wie ko wych re gu lar nie
ko rzy sta ją cych z in ter ne tu.

Da ne za war te w ta be li 2 wy ja śnia ją, dla cze go
wśród e -przed się bior ców do mi nu ją oso by mło de, do -
sko na le czu ją ce się w wir tu al nej rze czy wi sto ści8). Ja -
ko ta kie czu ją się na si łach pro wa dzić i wy gry wać
w wir tu al nej wal ce. W tym kon tek ście nie zwy kle cie -
ka wie przed sta wia ją się ser wi sy au kcyj ne, któ re po -
zwa la ją na pierw szy po waż ny, a przy tym nieod stra -
sza ją cy kon takt z praw dzi wym biz ne sem. 

Dy na mizm wir tu al ne go śro do wi ska jest ko lej ną ce -
chą róż ni cu ją cą wa run ki przed się bior czo ści. Dy na -
mizm ten wy ni ka z kil ku czyn ni ków, ta kich jak brak
za sta nych re guł gry i oko pa nych na swo ich po zy cjach
gi gan tów, cią głe go roz wo ju tech no lo gii te le in for ma -
tycz nych i no wych po my słów ich za sto so wa nia
w prak ty ce, per ma nent nej ry wa li za cji przy jed no cze -
snych alian sach. Na le ży jed nak pa mię tać o tzw.
prze wa dze pierw sze go ru chu (First Mo ver Ad van ta -
ge)9). Po zwa la ona bo wiem na usta le nie wła snych re -
guł po stę po wa nia, prze chwy ce nie cie ka we go seg -
men tu klien tów, przy cią gnię cie uwa gi me diów, fi nan -
su ją cych i po ten cjal nych pra cow ni ków. Ge ne ra li zu -
jąc, in ter net jest z du cha i tre ści śro do wi skiem przed -

się bior czym, cha rak te ry zu je się bo wiem mi ni mal ny -
mi ba rie ra mi wej ścia, po zwa la czer pać ze swo ich za -
so bów na tchnie nie i sta no wi swo isty po li gon do świad -
czal ny dla wy kre owa nych po my słów.

In ter net ma za sięg glo bal ny, gdyż opie ra się
na pro to ko łach trans mi sji kom pa ty bil nych w ska li
ca łe go świa ta. Teo re tycz nie więc tak że e -biz nes ma
cha rak ter ogól no świa to wy. W prak ty ce jed nak
w zde cy do wa nej więk szo ści przy pad ków moż na
mó wić o za się gu kra jo wym lub re gio nal nym. Skła -
da ją się na to pro ble my ję zy ko we, praw ne i men tal -
no ścio we. Po wyż sze stwier dze nie nie prze kre śla za -
le ty wy ni ka ją cej z du że go za się gu: do tar cia do no -
wych klien tów, zdo by cia no wych ryn ków zby tu. Ta
ce cha e -przed się bior czo ści jest szcze gól nie cen na
w przy pad ku pro duk tów ni szo wych, np. im por to wa -
nych win. Dzię ki du że mu za się go wi opła ca się uru -
cho mić sklep z ory gi nal ny mi wi na mi, co przy pusz -
czal nie nie by ło by eko no micz nie uza sad nio ne dla
stan dar do we go, fi zycz ne go skle pu. Z dru giej jed nak
stro ny du ży za sięg in du ku je in ten syw niej szą kon -
ku ren cję. We dług sza cun ków au to ra wy star czy kil -
ka (5–6) firm kon ku ru ją cych po przez in ter net w da -
nej ni szy, aby wal ka mia ła na praw dę za cię ty prze -
bieg. A o to w wir tu al nej prze strze ni nie trud no. Co
wię cej, po wyż szy pro blem za ostrza po ja wie nie się
tzw. po rów ny wa rek cen, spro wa dza ją cych kon ku ren -
cję do wy mia ru je dy nie ce no we go.

Ko lej ną kwe stią jest po sta wa i ocze ki wa nia klien -
ta – in ter nau ty. W sto sun ku do tra dy cyj ne go klien ta,
na by wa nie w in ter ne cie ce chu je się od mien ny mi
moż li wo ścia mi stwo rzo ny mi przez tech no lo gię te le in -
for ma tycz ną. Na pierw szy plan wy su wa się tu kwe stia
prak tycz nie per ma nent ne go funk cjo no wa nia skle -
pów in ter ne to wych 24 go dzi ny na do bę, moż li wość po -
rów ny wa nia cen i in nych pa ra me trów pro duk tu
w jed nym miej scu, ła twość przej ścia od wy szu ki wa nia
do za ku pu (dwa klik nię cia). Ła twe jest też wy mie nie -
nie opi nii na te mat rze tel no ści da ne go sprze daw cy lub
da ne go pro duk tu, co wią że się z moż li wo ścią wy mia -
ny in for ma cji po mię dzy oso ba mi, któ re ku pi ły w da -
nym przed się bior stwie lub za ku pi ły da ny pro dukt.
Przy pusz czal nie po za in ter ne tem by ło by pro ble ma tycz -
ne spo tkać te go ty pu oso by w swo im oto cze niu. Po wyż -
sze ce chy skła da ją się na ka ta log za let ku po wa nia w in -
ter ne cie, ta kich jak: wy go da, du ży wy bór, czę sto
atrak cyj na ce na, oszczęd ność cza su, bar dziej ob szer -
ne i do kład ne opi sy pro duk tów/sprze daw ców. Wszyst -
ko to ra zem wzię te po wo du je in fla cję ocze ki wań
klien tów wzglę dem e -przed się bior ców. Co wię cej,
ocze ki wa nia klien tów z in ter ne tu prze no szą się
na ocze ki wa nia na byw ców wo bec tra dy cyj nych punk -
tów. Kla sycz nym przy kła dem jest tu po ja wie nie się spo -
łe czeń stwa spod zna ku „chcę to te raz”10).

Za rzą dza nie in for ma cją ja wi się ja ko na stęp ny
prze krój po rów nań w ra mach przed się bior czo ści. In -
for ma cja ze swo jej isto ty jest pod sta wą wszel kich dzia -
łań i ja ko ta ka ma rów nie du żą ro lę w ra mach tra -
dy cyj nych biz ne sów. Jed nak że w przy pad ku biz ne -
sów in ter ne to wych, in for ma cja jest pod sta wo wym
sub stra tem, na któ rym opie ra ono swo ją dzia łal ność
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La ta
Wiek (w la tach)

16–24 25–34 35–44 45–54 55–64 65–74

2004 50 31 18 15 7 1

2005 62 38 28 19 11 2

2006 71 49 35 23 12 2

Tab. 2. Re gu lar ne ko rzy sta nie z in ter ne tu
a prze dział wie ko wy (ja ko od se tek po pu la cji
Pol ski w po szcze gól nych ka te go riach wie ko -
wych)

Źró dło: Spo łe czeń stwo in for ma cyj ne w Pol sce. Wy ni ki ba dań
z lat 2004–2006, pra ca zbio ro wa, GUS, War sza wa 2008, s. 5,
http://www.stat.gov.pl/cps/rde/xbcr/gus/ PUBL_Spo le czen -
stwo_in for ma cyj ne_w_Pol sce. pdf
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i po myśl ność. In for ma cja jest tak na praw dę pod sta -
wo wym pro duk tem, któ ry na stęp nie trze ba od po wied -
nio „sprze dać”. Treść i for ma in for ma cji, jej ak tu al -
ność i wia ry god ność, prze są dza ją o za ufa niu, ja kim
cie szy się da ny pod miot. Ma to szcze gól ne zna cze nie
dla przed się biorstw dzia ła ją cych w in ter ne cie, dla któ -
rych kon tak ty fa ce to fa ce sta no wią rzad kość. In ter -
net ni we lu je przy tym asy me trię in for ma cji, pa nu ją -
cą tra dy cyj nie po mię dzy klien tem a fir mą. Dzię ki
moż li wo ści sko rzy sta nia z róż no rod nych fo rów opi -
nii, baz da nych re ko men da cji dla sprze daw cy, ser wi -
sów hob by stycz nych klient mo że być zo rien to wa ny
w wa dach i za le tach da ne go wy ro bu czy usłu gi nie go -
rzej niż pro du cent czy fir ma świad czą ca usłu gi.

Ostat nią wresz cie prze słan ką wy od ręb nie nia
przed się bior czo ści in ter ne to wej są wspól ne za gro że -
nia, wła ści we dla firm dzia ła ją cych w in ter ne cie – nie -
za leż nie od re pre zen to wa nej bran ży. Za gro że nia te
ma ją swo je źró dło w tech nicz nych i go spo dar czych
uwa run ko wa niach. Przy kła da mi z ży cia wzię ty mi jest
two rze nia at mos fe ry za gro że nia wo kół płat no ści
kar tą kre dy to wą czy bez pie czeń stwa ko rzy sta nia
z ban ko wo ści in ter ne to wej. In nym po waż nym pro -
ble mem jest kwe stia do staw do klien ta, a do kład niej
ni ska kon ku ren cja w sek to rze firm ku rier skich,
nie ge ne ru ją ca w wie lu wy pad kach sa tys fak cjo nu ją -
cych roz wią zań z punk tu wi dze nia e -przed się bior cy11).

Pod su mo wa nie

rzed sta wio ne roz wa ża nia skła nia ją do wnio -
sku, że moż na mó wić o przed się bior czo ści in -
ter ne to wej ja ko od ręb nym ro dza ju przed się -

bior czo ści. E -przed się bior czość ro dzi się i funk cjo nu -
je w prze strze ni wir tu al nej, na rzu ca ją cej spe cy ficz ne
od mien no ści w sto sun ku do przed się bior czo ści tra dy -
cyj nej. Ro dzi to ko niecz ność dal szych do cie kań teo re -
tycz nych i ba dań em pi rycz nych nad na tu rą przed się -
bior czo ści in ter ne to we j12). 

Tak że z punk tu wi dze nia prak ty ki go spo dar czej
zja wi sko e -przed się bior czo ści war te jest po głę bio nej
eks plo ra cji. Sza cu je się, że na ko niec 2005 r. w Pol -
sce ak tyw nie dzia ła ło oko ło 3300 skle pów in ter ne -
to wy ch13). Dzi siaj licz ba ta jest zde cy do wa nie więk -
sza, na co skła da się m.in. roz wój or ga nicz ny e -biz -
ne su, co raz więk sza licz ba in ter nau tów skłon nych
wy da wać pie nią dze w in ter ne cie, uru cho mie nie
przez naj więk szy ser wis au kcyj ny pa sa żu han dlo we -
go ze skle pa mi in ter ne to wy mi. Ostroż ny sza cu nek
au to ra wska zy wa ła by na licz bę 4000 ak tyw nie
dzia ła ją cych skle pów w sie ci. Łącz ne ob ro ty han dlu
elek tro nicz ne go kształ to wa ły się w ro ku 2007
na po zio mie 8,1 mi liar da zło tych, przy dy na mi ce
wzro stu się ga ją cej 62%14). A war to do dać, że na kra -
jo braz e -biz ne su skła da ją się obok skle pów, tak że fir -
my zaj mu ją ce się re kla mą, por ta le, ser wi sy au kcyj -
ne i spo łecz no ścio we (sztan da ro wy przy kład to Na -
szakla sa.pl), in ter ne to we sie ci re kla mo we, elek tro -
nicz ne ryn ki wy mia ny po mię dzy in sty tu cja mi.

Jak wska zu ją po wyż sze da ne, prze strzeń wir -
tu al na jest wdzięcz nym po lem do roz wi ja nia

przed się bior czo ści – z jed nej stro ny ce chu ją ją bo -
wiem ni skie ba rie ry wej ścia, na gra dza nie kre atyw -
nych roz wią zań i po zy tyw ne zmia ny w oto cze niu
de mo gra ficz nym, tech no lo gicz nym i praw nym;
z dru giej zaś stro ny eks po ten cjal na zmien ność, du -
że ry zy ko dzia ła nia w nie któ rych seg men tach
(ni szach) czy sła bo ści part ne rów lo gi stycz nych. 

dr Mi ro sław Mo roz
Ka te dra Eko no mi ki i Or ga ni za cji 

Przed się bior stwa 
Uni wer sy te tu Eko no micz ne go we Wro cła wiu
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Sum ma ry

Du ring the re cent years the bu si ness ro le of the in ter net has
de ve lo ped at a ve ry ra pid pa ce. The in cre asing num ber of
new e -bu si nesses in di ca tes a ne ed to di scuss es sen ce of the
in ter net en tre pre neur ship. The se cond part of the ar tic le is
de vo ted to explo re the si mi la ri ties and dif fe ren ces be twe en
e -en tre pre neur ship and en tre pre neur ship per ce ived in a tra -
di tio nal sen se.
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